Wychodzi we wtorek, czwar- 
tek i sobotę. Co sobotę doła- 
saony jes! arkusz R ez mai- 
tas ei, pizma ku pożytkowi 
izabawie. Prenamerata Ga- 
Bety z Dodatkiem i Rozmal- 
tościami wynosi: na kwartał, 
dla odbićrających w samym 
Lwowie 4 zr. 48 kr., DA 
pocztamcie lwowskim 5 zr. 
42kr., na wszelkich innych 
Pocztamtąch 5 zr. 36 kr, mon. 
konw. Prenumerata półrocz- 
na wynosi dwa razy tyle co 
kwartalna. 
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Wiadomości zagraniczne: Portugalije: Cią. 
gly opór w kraja przeciw ostatnićj Kontra- 
rewołucyi. — Ogłoszenie stanu oblężenia w 
Lizbonie. : > 

Hiszpanija: Protestacyja rządu angielskie- 
go, i rzecz co do następsiwa ironu. 

Anglija: Petycyje o otworzenie portów. 

Francyja : Ostatnie okropne powodzie, i 
rozporządzenie rządu do otworzenia kredytu, 

Państwo Papiózkie : Zmiany urzędńi- 


ków. 
No win y. 
WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 
Portugalija. 


Otrzymane wprost z Porto wiadomości po- 
twierdzają, Że kilku żołnierzy wspartych przez 
untowniczy lud obeszło się tamże niegodzi- 
wie z ksieciem Terceira i zawlokło go do 
twierdzy da Fos, Potóm dnia i2. październi- 
a zawiązała się pod nazwa tymczasowój 
Tcjencyi i pod przewodnią baronów Das 

ntas, Sa da Bandeira i Bomfim 
Junta, która ogłosiła złożenie z tronu 
Brójowćj i obwołała Pedra V. lirólem. 
szystkie parostaiki w Porto oddano pod dy- 
spozycyją téj juńcie. Drugą juntę w takimże sa- 
mym duchu zawiązał margrabia Loulé (mał- 
Żonek Infaniki Anny) w Koimbrze, gdzie 
Uzbrajano cztóry batalijony, które w połącze- 
niu z innymi powstańcami na stolicę uderzyć 
miały. Jliszpańscy emigrańci oświadczyli ze 
h-a wstąpić do tego zastępu. I prowineyja 
Ślemtejo miała się do powstania przyłączyć. 
W listach z Lizbony pod dniem 14. donoszą , 
že Król stanął na czele tamicjszego wojska 
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Dodatek do Gazety Lwow- 
skiój obejmuje doniesienia 
urzędowe i prywatne. Za 
umieszczenie w Dodatka 
płaci się od wićrsza w pół 
kolumnie (drukiem garment) 
ga pirwszy raz 3 Kr., a za 
każdy następujący Taz tylko 


druk obrachowane miejaca 
zajmą. Redakcyja Gazety 
Łwowskićj przyjmuje tylka 
frankowane, listy. 
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(niemal 2000 ludzi) i zamyślił z nióm naprze- 
ciw buntownikom wyruszyć. Marszałek Sal- 
danha towarzyszył mu jako naczelnik jego 
jeneralnego sztabu. W Madrycie utrzymują, 
że portugalski dwór za poradą dyplomacyi fran - 
cuzkićj chwycił się niebezpiecznego środka , 
i Żąda teraz w pomoc zbrojnćj siły Hiszpanii. 
PanGonzalez Bravo i hrabia Thomar 
(Costa Ca bral) odjechali z Madrytu dnia 
49. b. m. w południe do Madyxu, zkąd do Liz- 
bony odpłyną: 

4 Lizbony dnia 17. października. 
Ogłoszono tu stan oblężenia, gdyż onegdaj 
wieczór rozeszły się pogłoski, Że rewolucyjne 
strońnictwo i tutaj przeciw teraźniejszemu po- 
rządkowi rzeczy powstać zamyśla. Wojsko za- 
logi zajęło czóm prędzój wszystkie główne 
punkty stolicy, a zwłaszcza, gdy rozgłoszono 
wieść, że korpus powstańców pod dowództwem 
hrabiego das Antas i Bom(fima ku Lizbo- 
nie się zbliża. Ponieważ junta Koimbry prze- 
cięła ku północy wszelkie komunikacyje po- 
czlowe i telegraficzne, więc niemożna rozstrzy- 
gnać, ile w tém jest Prawdy lub fałszu. To 
tylko pewna, że stan rzeczy bynajmnićj nie jest 
pomyślny, łecz owszem niebezpieczny , i że 
opór przeciw ostatnićj zmianie rządu groźniej- 
szy przybićra charakter, niźli się spodziewa- 
no. Wielu urzędników nakazano złożyć z po- 
sady i przedsięwzięto liczne uwięzienia. Kaia- 
że Palmelłla żąda paszportów -do Francyi. 
Złą okolicźnościa dla rządu jest to, że więk- 
sza część parostatków, które dotychczas odby- 
wały służbę między stolica i Porto, przyłączy- 
ła się podobno do powstania, a przynajmnićj 
jest teraz tamže zatrzymana. Jeżeli ta kryzys 
niebezpieczniejszy weźmie obrót, tedy Królo- 
wa može na pokład wojennego statku się uda, 
Zapewniają powtórnie, że margrabia S aldanha 
na mocy traktatu poczwórnego przymierza, zą- 


— 740 = 


szqdał przez hiszpańskiego sprawującego tutaj 
„interesa, w ostatecznym przypadku wkroczenia 
hiszpańskiego posiłkowego korpusu. Pomyślną 
wróżbą dla rządu jest to zaufanie , jakie dla 
niego okazuje bank w tak trudnóm położeniu. 
Na jeneralnóm zgromadzeniu tegoż banku 
uchwalono większością 64 głosami przeciw 4, 
zezwolić dla rządu Królowćj pożyczkę 300 
milijonów reisów (nieco więcćj jak milijon 
franków). Dzieńnik Diario ogłosił dziś, że uni- 
wersytet w Koimbrze bedzie zamknięty przez 
cały przeciag teraźniejszych okoliczności; po- 
wtóre nakazano dekretem utworzenie batalijo- 
mu strzelców w mieście Selubal pod nazwą: 
»Batalijon obrońców karty konstytucyjnćj i 
KHrólowej.< 
ENiszpanija. 7 

Z Madrytu dnia 20go pażdziernika. 
Augsburgska Allgem. Zeitung z d. 9. paździer- 
nika -ogłosiła list z Londynu z dnia 3. b. m., 
„który zawióra to twierdzenie, Że angielski rząd 
w swojéj drugićj przeciw zaślabienia księcia 
Montpensier z hiszpańską Infantka wymie- 
„rzonćj,-ta i w Paryża założonej protestacyi 
nalóga na to, aby ta ostatnia za siebie i -za 
„swoich potomków następstwa tronu w .Hliszpa- 
nii się -zrzekła. Ja zaś -z największą dokła- 
„dnościa mogę zapewnić, tak pisze korespondent 
Allg, Preuss. Zeitung, że w żadnćj imieniem 
„angielskiego rzadu podanćj-tu protestacyi nie 
wymieniono w tym duchu -żadania. A więc 
podobno bezzasadnóm okaże Bię_i. to podanie, 
žo gabinet Londyński wezwał północne dwory, 
aby go w pomienionem domaganiu wspierały. 
Prócz tego, któżby uważał takowe zrzeczenie 
się Infantki, księżnój M»ontpensier, za do- 
„atateczne , właśnie teraz, gdy najuroczystsze 
zrzeczenia się, gwarantowane traktaty, stano- 
wiace główna część publicznego prawa Europy 
i wyraźne przepisy zostającćj w mocy konsty- 
tucyi hiszpańskićj, bez obawy są naruszone? 
Francuzkie dzieńniki rządowe uznają za ważne 
stypulacyje Utrechckiego traktatu. -Przyznawaja 
one, že korony Francyi i Hiszpanii na jednćj 
i tój samćj głowie niepowinny być połączone , 
ale zamilczają, źe uzupełniające Utrechcki trak- 
tat, przez sama Fraocyję zawarte traktaty , 
wyraźnie stanowia, że obie. korony w tój samćj 
linii połączonemi być nie mogą, i że książęta 
doma O©rleańskiego, a za tych przecie będą 
uważani potomkowie pochodzący z małżeństwa 
księcia Montpensier, na zawsze od nastę- 
pstwa tronu w Hiszpanii są wyłączeni. Pan 
sGuizot, jeżeli możemy zawierzyć pismu 
Journal des Debats, postawił i przeprowadził 
t$Ę zasądę, Że Rrólowa Hiszpanii tylko z po- 


tomkami domu Bourbon zaślibić -się może. 
Widocznie wychodził przytóm z tego stano“ 
wiska, że posiadanie hiszpańskićj korony, które 
przez zaślubienie z kim innym Królowéj, mo" 
głoby przypaść obcój dynastyi, powinno być 
zabezpieczone 'linii, która Filip V. założył. 
Tylko w ten sposób da sie pojać także postę” 
powanie francuzkiego ambasadora, który je 
wiadomo, oznajmił Mrólowćj Izabeli, że» 
jeżeli innemu, nie Bourbonowi odda SW? 
rekę, tedy jego rząd hrabiego Montemolir: - 
potomka Filipa-V., na tron hiazpański po” 
„sadzi. Atoli jedno pytanie pozostaje jeszcze 
bez odpowiedzi, to jest, czy tylko panująca 
teraz Królowa wzięła na siebie to zobowiaza* 
„nie zaślubienia się z.potomkiem Filipa V+» 
lub tóż na przypadek gdy ona bezdzietnie zej- 
dzie z tego świata, czy to samo zobowiązanie 
ma nastapić dla powołanćj wtedy -do następstwa 
tronu osoby, jeżeliby ona żeńskićj płci była > 
Jeżeli dwór francuzki odpowić zaprzeczeniem 
na to pytanie, tedy odstąpi także od tój za* 
sady, -że hiszpańska korona nie w drodze 23” 
ślubienia przypaść może inoćj dynastyi, tojest 
nietćj, która od Filipa'V. pochodzi. Atoli zdaje 
się, że:francuzki dwór na -to pytanie odpo- 
wiedział już zaprzeczeniem, gdyż popierał i 
przywiódł do skutku zaślubienie domniema* 
nćj dziedziczki tronu Hiszpanii z takim księ” 
ciem, który od Filipa V. bynajmnićj niepo- 
chodzi. Prawda, że pan Guizot może na-ten 
zarzut odpowiedzićć , iż dzieci księżnćj Mont 
pensier przez -swoja matkę potomkami Fi- 
lipa V. będa. Ależ wtedy musi także przy” 
puścić, iż dzieci, które pochodzą z małżeń* 
skiego zwiazku Mrólowćj «Izabeli z jakim 
nie do dynastyi Bourbonów należacym księ” 
ciem , powinpyby podobnież «za potomków * 
lipa V. być uważane. 


Wielka FBrytanija i HrlandyjR- 


Z Londynu dnia 27. październike: 
Morning - Chronicle mówi, że nawet osoby, któ” 
re jak najprzyjaźnićj fsadzą o publicznóm P9 
stępowaniu lorda Johna Russel], oburzone 
są na te zacięłość, -z jaka on i jego koledzy 
zabronili dotychczas otworzenia portów , które 
powszechnie za konieczne uznano, podczas gdy 
to jest rzecza pewna, iż parlament takowy 
rozkaz tajnćj rady aktem indemnizacyi PO 
„chwali. Jak Standard utrzymuje powtórnie» 
ma sie parlament zebrać na przyszły miesięt* 
— Miejska rada w Sheffield posłała do Król 
wćj memoryjał o otworzenie portów. — 
Birmingham więcój niż 1500 znakomitych kup 
ców, fabrykantów i rękodzielników wezw* 
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wego zwierzchnika, aby zwołał zgromadzenie, 
któreby się nad memeryjałem do Królowćj o 
Diezwłoczne otworzenie portów naradziło. 


Francy ja. 

Z Paryża dnia 28go października. 
Wylewy wód wstrzymały przybycie poczty z Bor- 
eaux z hiszpańską korespondencyją, która 
teraz o trzy dni, od 20. do 22. się spóźniła, 
tudzież z Marsylii i Tulonu; gazety z Nantes 
i Angers przybywają zamiast rano aż w wie- 
czór. Z powodu nieustającego deszczu oba- 
wiano się nawet nowego spustoszenia, gdyż 

igiera zaczęła na nowo wzbićrać. Do obrazu 
nadzwyczajnych spusztoszeń, które to wezbra- 
nie zrządziło, ogłaszają ciagle nowe uzupeł- 
niające fakta. Z Samur zapewniają podróżni, 
e tam przeszło 100 domów się zawaliło. 
Cała dolina Ligiery, jedna z najżyzniejszych 
okolic Francyi, jest apustoszona. Okolica 
Orleanu, która jak się zdaje najszczególnićj 
Ucierpiała, przypisuje teraz główna winę wysy- 
Panćj dla kolei zelaznćj do Vierzon grobli, nie- 
mającój dla wody odpływu , przezco się nad- 
Zwyczajnie tamują fale; jakoż municypałoa 
rada Orleanu uchwaliła już propozycyje wzgle- 
em stosownego zmienienia traktu kolei aż 
da wysokości Sologne. Z Tours, które również 
woda zalała, z Bourges i wielu innych miast, 
Czytamy najsmutniejsze doniesienia. 

Zo względu na nowe nieszczęśliwe przypad- 
ti, równie jak i na panujący juź wprzódy 
W ogóle niedostatek, wydano onegdaj cztóry 
krółowskie rozporządzenia , które do doniesień 
Ministrów robót publicznych, handlu i spraw 
Wewnętrznych się ściągają. Piórwszćm z nich 
otworzono kredyt dwóch milijonów franków 

la naprawienia tćj szkody, którą wylewy wód 
W Królewsko - departamentowych gościńcach, 
w drogach do Żeglugi, równie jak w jazach i 
Broblach zrzadziły, tudzież kredyt pięciu mi- 
ijonów franków na wsparcie tych towarzystw , 

tórym zerwane lub uszkodzone wiszące mo- 
Sly w przedsiębierstwo były dane, jednakże pod 
tym warunkiem, aby zasiłek do potrzebnych 
robór przy departamentowych gościńcach , ja- 
zach i groblach nie przewyźszał dwóch trze- 
cich części pićrwszego kredytu, i aby pomie- 
Dione towarzystwa nadały mostom taka wyso- 
kość, jakićj nowe potrzeby Żeglugi lub tóż 
Wzdęcie się powodzi wymagaja- Drugiem rez- 
| zadzeniem otworzono ministrowi robót pu- 

licznych jeszcze dalszy kredyt 4,500,000 fran- 

ÓW na budowanie królewskich gościńców , 
trzeciem ministrowi handlu kredyt jednego 
milijona na opędzenie nagłych wydatków, które 

la rozdania” osobnych wsparć okazały się po- 


trzebnemi z powodu zrządzonego przez wylew 
Ligiery, Rodanu i ich pobocznych rzek nie- 
szczęścia, a czwarićm rozporządzeniem otwo- 
rzono ministrowi spraw wewnętrznych kredyt 
400,000 franków, jako zasiłek dla szpitałów i 
zakładów dobroczynności, 

W okólniku biur dobroczynności podano licz- 
bę ubogich, których Paryż podczas tegorocznćj 
zimy będzie musiał wspićrać, na 116,000 , 
nielicząc w to robotników, którzy żadnego za- 
trudniepia mieć niebęda. 

Państwe Papićzkie. 

Pisza z Rzymu pod dniem 49. października : 
Zmienianie urzędników wyższych i niższych 
w gałęziach administracyi duchownćj i świeckiej 
kategoryi, trwa nieprzerwanie. Monsignor Ber- 
nardo Zacchia, mąż równie zdatny jak 
i popularny, został onegdaj mianowany apostol- 
skim delegatem miasta i prowincyi Spoleto. 
Przeciwnie zaś, zdaje się, iż wielu prałatów 
z miłości ku dawnemu zarzuconemu systemowi 
rządu, zażąda i otrzyma wkrótce dymisyja z za- 
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Doszła tu wiadomość, iż JExc. Stanisław 
hrabia Mniszek, c. k. rzeczywisty tajny radzca 
W. Marszałek koronny, komander c. austr. orde- 
ru Leopolda, dziedzic dóbr Kirysowic iin- 
nych w Galicyi, pożegnał się z tym światem w 
dobrach swoich w Morawii, 

Z tutejszćj Gazety niemieckićj (Lesebldfter) 
dowiadujemy się, że galicyjskie towarzystwa 
muzyczne przygotownje się w przyszłym tygo- 
dnia do wielkiego koncertu: ma być wykona- 
na słynna Puszcza Dawida; pan ©skar 
Pfeiffer wystąpi z nowemi kompozycyjami, 
także i panna Flora Bogdani da się po- 
wtórnie słyszóć. 

Nieczęsta miewamy sposobność pisania o sce- 
nie polskićj, bo też niewiele na nićj pojawia 
się nowości dramatycznych, a choć się i jaka 
wśliżoie, to prawdziwie przykro pisać o nićj. 
Z takićmto przekonaniem a smutaćm uczuciem 
wychodziliśmy o kwadrans na i2stą z przedsta- 
wienia Stelli, dramatu p. Anciet Bourgeois 
w Gciu oddziałach z prologiem, dnia 4. b. m. ode- 
granego. Charakter tćj sztuki kilka opisać słowy, 
równie byłoby trudno, jak treściwie opowiedzióć 
rzecz cała. Nie jestto dramat charakterów, ani 
též dramat intryg, ale raczćj klejonka awantur, 
nad któremi widocznie autor z niemałóm natę- 
Żeniem łamał sobie głowę, by zestawieniem 
rozmaitych drobnych szczegółów popychać ten 
utoczony bałwan jak najdłużćj, i przeprowa- 
dzić w nieciekawych rezultatach sceny draźliwe 


wprawdzie, lecz bez Żadnego interesu, bo je 
nie ożywia Żadna myśl wyższa, tragicznćj Muzy 
godna. Najlepićj jeszcze usnuty jest akt lwszy, 
służacy za prolog. Dowiadujemy się z początku, 
że Ernest (pan Smochowski) ma romans 
z Maryją (panią Łozińska), a co więcćj po- 
wiada nam autor najnaiwnićj, Że miłość wy- 
przedziła małżeństwo. Nie rumieńcie się Panie, 
gdyż takie wypadki służa za główna sprężynę 
tegoczesnym dramotwórcom francuzkim. Er- 
nest i Maryja kochają się, lecz pobrać się nie 
mogą, bo z rozkazu Księcia panującego (nie 
wiedzićć gdzie i nie wiedzićć kiedy, — domy- 
ślamy się jeno, Że to ma być Fryderyk II. Król 
Pruski), Maryja ma iść za hrabię Osborn 
(pana Rejmersa). Osborn jest zadłużony po 
uszy, Maryja zaś bogata; Osborn mając łaskę 
u dworu, chce tóm małżeństwem los swój usta- 
lié. Kochankowie rozpaczają, leez pomódz 30- 
bie nie moga, bo Ernest posądzóny o zbrodnię 
stanu. Osborn jest jego sędzia; ma w ręku 
list uniewinniający Ernesta, korzysta z położe- 
nia swego, przymusza Maryję, by została Żona 
jego; lecz mimo danego jćj przyrzeczenia, by 
być zupełnie spokojnym, niszczy ten list unie- 
winniajacy Ernesta. Ina tém kończy się za- 
wikłanie, z którego już same rodzą się awan- 
tury. W aktach nastepnych w piętnaście lar 

otóm widzimy Stelle (panią Aszpergerowę) 
córkę Ernesta i Maryi, jako dziecko puste, w pół 
wesołe, w pół rozkochane, czytające romanse 
z równie młodym sasiadem ; podałuchawszy roz- 
mowy przybranćj matki, dowiaduje się, że nie 
jest jéj córka, lecz córką Ernesta, uwięzionego 
w fortecy już od lat pietnastu. I nagle, przez 
zwrot szczególny, prawdziwe safo mortałe dra- 
mmatyczne, w pustej i Żywćj dziewczynie, która 
nigdy nie znała ojca i onim nie myślała, robi 
się przemiana bardzo moralna i sentymentalna, 
ale niekoniecznie psychologicznie prawdziwa. 
Borzuca bowiem chatkę i matkę, by dostać się 
do ojca iratować go; — przechodzi kilkadzie- 
siat mil drogi w przebraniu męzkićm, bez 
czapki, ale za to śród mnóstwa niebezpie- 
czeństw, bo nawet w czasie zimy i śniegu 
grzmia dla nićj grzmoty, bija piorany, a ona 
przecież dostaje się do ojca siedzącego w for- 
tecy, którćj gubernatorem jest Osborn. Ta 
następuje czuła scena ojca z córką, w którćj nam 
powtarzają to wszystko, czegośmy już z ciężka 
bićda się nasłuchali, i zaczynają pracować nad 
ucieczką. Jakoż więzień uchodzi szczęśliwie , 


ale podziemnym kanałem musi go droga zapra” 
wadzić do mieszkania gubernatora: tu przy p°“ 
mocy córki spuszcza się z ganku po sznurze: 
AŻ w tém zjawia się Osborn, zawadza nogą 
o siekierkę , która tu z innego znowu leży przy” 
padku, porywa za nią, odcina sznur — i Ernes? 
leży zabity, jak to nam powiadają. Lecz ©D 
nie zabity jeszcze, bo w óstatnim akcie okazuje 
się, że go dopiero Osborn każe zabijać w ka- 
plicy, do którój go zaniesiono, omdlenie bio- 
rac za śmierć. Atoli zbrodniarzowi nie udało 
się dokonać czynu, bo na list Maryi pojawia 
się Książę panujący i następuje najchłodniejsze 
wynagrodzenie za lat piętnaście niewinnie prze” 
cierpianych w więzieniu. — O grze artystów 04- 
szych tym razem nie wiele powiómy. Pani 
Aszpergerowa grała ze zwykła sobie ru- 
tyna, która jéj grę w rzeczy samćj zaokrągla 
i odznacza. Lecz prócz nićj i tych kilku na- 
szych znanych artystów, jest mnóstwo ról, do 
których nasza scena nie ma odpowiednich osób: 
Obsadzenie tćż było niegodziwe, a gorszy jeszcze 
brak wszełkićj całości, każdemu dramatowi tak 
bardzo potrzebnćj. Prawdziwie żałujemy pan% 
Thulliego, że dał sobie prace ulumaczyć 
tak przewlekła sztukę; przyczćm dodamy, że 
Dyrekcyja, nim przyjmuje sztukę jaka do 
repertuarza, obejrzćć się powinna, czy la sztuk 
da się zastosować do składu sceny naszćj : wszak 
i najmierniejsza može sie nie źle wydać, jeżeli 
jest dobrze obsadzona, jak się to dzicje poit 
nych teatrach; lecz ze smutkiem wyznać mu” 
simy, źcć Dyrekcyja nie dba u nas s to. Sztuka 
ta i owa, wten lub ów dzień musi być grana? 
jeżeli paona Cónecka Teofila jest odpra; 
wiona *), to pani Lozi ńska musi się CJ 
roli za cztćry doi nauczyć; ale jak ma ÞJ 


grana i z kim? — mniejsza o tol Crawl 
afisz zajaśnieje, a na nim parę tytułów cieka” 
wość wzbudzajaących, jak np. tym razem: Kładka 
nad przepaścią, Nieszczęsna siekićrka, do któ- 
rych dodaćby jeszcze noleżało: Łapka na PU 
bliczność, — i aa tém koniec! A o sztuce. 
o estetycznym smaku ani słówka. 1 dziwióże 
się tu, gdy publiczność poklaskujel  Scen* 
tylko i duch w nićj estetyczny tak co do WY- 
boru sztuk, jak i co do ich wykonania, scena 
tylko, powtarzamy, i jćj artyści wychowuje 
sobie publiczność! — 
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*) Dowiadajemy się, iż także i pan Zenopo Isk 


jest już odprawiony. 
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(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner 45. Rozmaitości.) w 
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